
J\s 8 3 .
4. t

W torek 10. Kwietnia 1860. * - Rok wydania 50

X I ł o d o f k a m i  i  ty g o d n io w y m  k o s z tu je  w  p r e n u m e r a c i e :  Mle z  p o c z t y : k w a r t a l n i e  4  i ł . ; m ie s ię c z n ie  1 z ł .  4W c e n tó w .
X  p o c z t a  k t c a r la fn i e  ó z ł , ;  m ie s ię c z n ie  1 z ł .  f  J  c e n tó w  w a ł .  a u s t r .  — I n s e r c y a  w  p ó łk o lu  m n ie ,  d r u k i e m  y a r m o n t  7  c e n tó w

od w ie r s z a .  — l t e k l a m a c y e  są  w o ln e  od  o p ła t y  p o c z to w e j .

F R Z S G L 4 B.
Monarchya austryacka. — Hiszpania.— Angl ia .—  Francy a . — 

Belgia. —  Szwnjcnrya.  — Włochy.  —  Niemce. —  li osy a i Kró ­
lestwo Polskie.  —  Księstwa Nnddunajskic. —  Tureya.  —  Doniesie­
nia z ostatniej poczty. —  Wiadomości handlowe. —  Kronika.

 * 5 * 3 -------

Monarchya Austryacka.
S p ra w y krajowe.

(DoUumenta  prol i -stu.  — Z a r a z a  h ) d l a  w C z e c h a ch . )

H  i e d c ń , 7. kwietnia. Wiedeńska Donuu Zeilm tg  ogłasza 
następujące dwa dokumentu austryackie:

„ W  ciąg'ii upłynionego roku widzieliśmy się niejednokrotnie 
zniewoleni zwrócić szczególną uwagę gabinetu na postępowanie 
sardyńskiego rządu,  które zmierzało do tego, by zachwiać gwał ­
townie ustalony we Włoszech  stan posiadłości i naruszyć traktaty,  
na których opierają się zasady publicznego prawa w Europie.

Szereg  tego rodzaju postępków zamknął się właśnie dekretami 
J. RI. Króla sardyńskiego z dnia 18. i 22. h. m., na mocy których 
państwa Parmy, Modeny, Toskanii  i Itomanii przyłączone zostały 
do Sardynii.

Ograniczając się na teraz na samem podniesieniu protestu 
przeciw tym postępkom, które nietylko jednostronnie obalają poli­
tyczną organizacye Włoch,  ustaloną za współdziałaniem wszystkich 
mocarstw w układach z r. 1815, ale są zarazem pasmem zamachów 
na prawa Auslryi tmni samami zagwarantowane traktatami,  p rze­
świadczony jest  J. M. Cesarz pan nasz miłościwy,  że objawia 
umiarkowanie,  które bez wątpienia potrafią ocenie rządy,  którym 
zależy na utrzymaniu pokoju.

Załączoną w odpisie depeszą, która za uprzejmem pośrednic­
twem król. pruskiego poselstwa dojdzie gabinetu tury ós kiego, za­
protestowaliśmy przeciw pomienionym dekretom anexyjnym.

Racz pan i t. d. tę depeszę wraz z przyłączonym dokumentem 
odczytać ministrowi spraw zewnętrznych i pozostawić mu odpis. 

Przyjm i t. d.
Wiedeń,  25. marca 1860 (Podp. )  R echberg.1-1

Przyłączona w odpisie depesza hrabi Rechberga  do hrabi 
Brassier de St. Simon w Turynie jest  treści  następującej:

„Dekretami J. M. króla Sardynii z dnia 18. i 22. b. m. zo­
stały państwa Parmy,  Modeny, Toskanii  i Romami połączone z Pie­
montem.

Zważywszy,  że a rtykuł  9S traktatu wiedeńskiego z dnia 9go 
czerwca 1815 utrzymuje niezachwianie istniejące w domach arcy- 
książęeych prawa następstwa i dziedziczności,  także co do księstwa 
Modeny, l leggio i Mirandoli, tudzież księstw Massy i Corrary.

że a rtykuł  7. paryskiego t raktatu z dnia 10. czerwca 1817, 
zawar tego miedzy Austryą,  Hiszpanią, Francyą,  W. Brytanią,  P ru ­
sami i Rosyą, w wykonaniu artykułu 99 powyższego t raktatu wie­
deńskiego utrzymuje wyraźnie prawo dziedzictwa księstw Parmy, 
Pla cencyi i Gwastali na wypadek wygaśnięcia linii Infanta Don 
Karola Ludwika  w myśl osnowy aust ryacko-sardyńskiego t raktatu 
z 20. maja 1815,

że jeden z a r tykułów przedugodnych dtto. Wiedeń 3go pa­
ździernika 1835,  potwierdzony traktatem stanowczym z dnia 28go 
sierpnia 1830 gwarantuje W .  księstwo toskańskie domowi lotaryń- 
skiemu w nagrodę wielkiej ofiary, jaką poniósł z rzekając się swego 
pierwotnego kraju dziedzicznego,

że a r tykuł  100 wiedeńskiego t raktatu kongresowego te posta­
nowienia i gwarancyę ponawia,

że preliminarya w Yil lafranca, do których przystąpił  Jego 
król. sardyńska Mość, ustanowiły,  jako W .  książę toskański  i książę 
niodeński mają wrócić do swych państw,

że artykułem 19. zawar tego miedzy Francyą  a Austryą w Zu- 
r yku t raktatu pokojowego pod d. 10. listopada 1859 zastrzeżone 
7*ostały wyraźnie prawa W.  księcia Toskani i ,  księcia Modeny i 
księcia Parmy,

zważywszy  wreście,  że pomienione powyżej dekreta anexyjne 
Z r u s z a j ą  bezpośrednio całość przytoczonych postanowień,

robi Cesarz mój pan miłościwy tylko użytek z swych jasnych 
Pr aw, i dopełnia nieodzownego obowiązku, protestując uroczyście 
Przeciw powyższym dekretom anexyjnym i wszelkim następstwom, 
Jakie z nich na szkodę Jego dostojnego domu i Jego państw wy­

płynąć mogą , i zastrzegając sobie wyraźnie wszystkie i każde 
europejskiemi traktatami zagwarantowane Austryi w tym względzie 
prawa.

Mam zaszczyt  prosić Waszą  Excelencyę, byś pozostawiając 
odpis, raczył  depeszy tej udzielić prezydentowi ministrów Jego król. 
sardyńskiej  Mości.

Przyjm i t. d.
Wiedeń,  25. marca 1860.  (podp .)  Rechberg .“

—  Zaraza bydła pojawiła sio wprawdzie pojedynczo w czasie 
od 1S. do 24. marca w Czechach w gminie Leneszyc w obwodzie 
zateckim i w Rrozanek w obwodzie praskim, jednak zabiciem pojc- 
dyńczych sztuk położono natychmiast koniec zarazie , a że także 
w dwóch miejscach czasławskiego i chrudymskiego obwodu, w k tó­
rych zaszły ostatnie t r zy  wypadki,  nie pojawił się żaden dalszy 
wypadek zarazy,  można wice tuszyć, że zaraza  zupełnie jest  p rzy­
tłumiona. W  ogóle dotknęła zaraza  w 5 obwodach 52 miejsc, a 
miedzy stanem bydła l iczącym 8836 sztuk, zachorowało 291,  z któ­
rych 3 wyzdrowiało,  148 odeszło, a 140 sztuk zabito.

Hiszpania.
(O świac lćzenie  CTDonnella. — W a r u n k i  p oko ju  p rz y ję te . )

M ó w i ą , że marszałek 0 ’Donnell przysłał  Królowej razem 
z warunkami pokoju swoją dymisyę z urzędu prezydenta gabinetu 
i naczelnego wodza armii expedycyjnej na przypadek,  jeźl iby pro- 
pozycye jego wyłożone obszernie w osobnym raporcie,  miały być 
odrzucone. Ale jak  j u ż  wiadomo z telegramu, potwierdziła Królowa 
jego propozycye i preliminarya pokoju ogłosiła gazeta urzędowa. 
W  radzie ministeryalnej głosowało trzech ministrów' za tern, ażeby 
zwrócić Marokanom Tetuan za złożeniem 400 milionów' r  cal o w ; 
trzech innych zaś oświadczyło, że to nigdy nastąpić nie powinno, 
nawet  wtedy,  choćby Hiszpania musiała utrzymywać w Tetuanie 
załogę z 10 tysięcy ludzi;  a jeden zwTacał uwagę na obojętność,  
z j aką  kraj przyją ł  poselstwo pokoju. Postanowiono oczekiwać 
powrotu 0 ’Donnella. —  Z 18.000 ludzi, które kosztowała kampania 
marokańska,  uległo przeszło 12.000 na cholerę i inne słabości.

Anglia.
(W ia d o m o ś c i  b ieżące .  — P r zy c h o d y  W .  B rytanii  w r .  IS 50 .  — B uch  w  m a ry n a rc e . )

L o n d y n , 3 kwietnia. Tutejszy poseł f rancuski ,  lir ab ja 
Persigny, zamyśla przepędzić święta w Paryżu,  jeśli  nieznjdzie nic 
szczególnego.

—  Odjazd lorda Elgina do Chin naznaczony jest  na jut ro ; 
lord Elgin jedzie na Marsylie;  w Suezie oczekuje go paropływ 
rządowry.

—  G azeta kolońslat podaje następujący wyciąg z urzędowego 
sprawozdania o przychodach w ogóle królestw zjednoczonych 
w przeciągu roku  kończącego się z dniem 31. marca 1860.  W  po­
równaniu z rokiem poprzednim okazuje się przyrost  przychodów 
w sumie przeszło 5,000.000 funt. szterl.  Ogólna suma przychodów 
wynosi 71.089.669 funtów szterl ingów, t. j .  o 2 ' /2 mil. funt. szt. 
więcej nad kosztorys kanclerza skarbu w lipcu roku  zeszłego. 
O bsereer uważa p r z y t o n ,  że pan Gladstone postąpił  oględnie i 
ostrożnie,  iż w kosztorysach swoich położył  kwoty raczej mniejsze 
niż większe.  Rezul tat  przewyższył  j ednak wszelkie oczekiwanie.  
Kanclerzowi skarbu powiodło się umorzyć Exchequer Bonds aż do 
sumy 2 ,000.000 funtów szterl ingów, a rok finansowy rozpocząć ze 
znaczną przewyżką w zapasie. Z poglądu na tabele okazuje się, 
że powiększenie się przychodów idzie głównie na rachunek akcyzy,  
co najlepiej dowodzi,  że dobry jest  byt krajowy i że się st ręezy 
sposobność do pracy  przemysłowej,  zwłaszcza gdy z chmielu, słodu 
i ze spirytusów otrzymano znaczną część powiększonego przychodu 
w sumie 2 */a mil, funt. szt.  Również i przychód z ceł znacznie 
się w tym roku powiększył ,  a to mimo ubytków w ostatnim kw a r ­
tale z powodu nowego zniżenia ceł niektórych. Z dokładu do po­
datku od przychodów zaprowadzonego z końcem roku przez pana 
Gladstone w kwocie 4 pence, wypadło na ten rok  przyros tu p r z y ­
chodów w sumie do 3 milionów funt. szt. ,  a na kwar ta ł  ostatni 
przyrosło przeszło 3 milionów fant. szterl ingów. (Śc is ła l iczba 
tego przyros tu jes t  2,912.519 funt. szterl .  na rok,  a 3,519.080 na 
kwar ta ł  rzeczony. )  To jednak zasługuje jeszcze na szczególną 
uwagę,  że oprócz dokładu do podatku przychodowego,  powiększyły 
się stałe przychody roczne o %xjz mil. funt. szterlingów.



—  Do admirała portowego w Devonport nadeszła w piątek 
telegrafem ins t rukc ja  'przygotować niezwłocznie do odpłynięcia sto­
jącą w Plymouth cześć eskadry kanałowej,  a przed wczoraj dorę­
czono mu zapieczętowany' rozkaz względem miejsca przeznaczenia 
tej eskadry. Pogłoska niesie, że eskadra odpłynie do Malty luh Gi­
bral taru.  Główne jej okreta są:  Cont/ueror ( 101) ,  T ra fa tg u r  (00) ,  
Centurion ( 8 0 )  i D iadem  (3 2 ) ,  z których pierwszy dla reparacj i  
stoi w dokach.

Francya.
(P o g ło sk a  przymierz .a  * Danią  m ylna .  — W ia d o m o śc i  b ie ż ą c e .  — P o g łosk i  in te rw e n c y i  
tHNipoliłański< j m \ l n e .  --  Ż u jec ie  Mg»sy. — D e p es z a  p.  T h o u v e n e l  t y c z ą c a  się Belg i i .— 
D e p esza  j>. Thnnv»*n*] vv s p r a w a c h  g ra n ic z n y c h .  — D onies ien ie  7* Alg io ry i .  ~  S w o b o d y  

i\is*i»» z a p o w ie d z ia n e ,  — Posąg  dz iew icy  O r le a ń sk ie j . )

P a r j ź ,  3. kwietnia. P aytt p i sze :  M orninff H era ld  donosi, 
że Dania w obawie, ażehy sejm związkowy nie obsadził  wojskiem 
Holsztynu i Lauenburga,  prosiła Cesarza Napoleona o przymierze i 
zawarcie odpornego i zaczepnego traktatu.

Gdyby to była prawda,  co M orninff H erald  donosi, tedy roz ­
poczęto już  w tej mierze układy. Negocjują  w Sztokholmie i Ko­
penhadze, i zanosi sic na utworzenie ligi mocarstw nadmorskich 
naprzeciw Anglii.

Nadmieniamy o tej depeszy i twierdzeniach torysowskiego 
dziennika tylko dlatego, ażeby okazać, j ak mylne zdanie mają nie­
k tórzy po tamtej stronie Kanału, gdy o Francy! jes t  mowa.

Wszystkie te uniesienia , wszystkie te płonne pogłoski są 
śmieszne i niedorzeczne, i Morninff Herald  uczyniłby' lepiej, gdyby 
tak jł a I e c e nie posuwał os ten la cyc bojaźni.

—  Książę Monaku przyjecha ł do Paryża  i miał audyencyę 
u Cesarza.

—  łłaron Gross odpłynął  z Marsylii do Hongkongu.
—  Ciału prawodawczemu będzie przedłożona ustawa wzglę­

dem zmniejszenia monet na 50 centymów, franków i dwufrankówek.
—  Rosyjski książę Michał Galiczyn umarł  w Montpellier j a ­

dąc z Hiszpanii do Paryża.
—  Patrie, zawiera następujące doniesienie : „Niedowierzaliśmy 

wiadomości, otrzymanej 30go z. tri. na Genue, j akoby armia neapo- 
litańska miała niezwłocznie wkroczyć  do państwa rzymskiego.  Otoż 
właśnie otrzymaliśmy telegram z Neapolu , który zbija stanowczo 
pogłoskę o interwencji  neapolilańskiej w Rzymie. Nasz zwykle do­
brze zawiadomiony korespondent zapewnia, że wojska neapolitań- 
skie nic myślą obsadzać ani Rzymu ani państw kościelnych. Podo­
bnież zapewnia, że miedzy rządem papieskim i neapolifańskiin nie 
toczyły się żadne układy względem in te rwencj i . “

Dalej donosi P a tr ie , że już są mianowani oficerowie ze 
sztabu, którzy mają przedsiębrać pomiary iiowouabytych departa­
mentów. Do Nissy nadchodzi codziennie świeży batalion , bawi 
cztery dni i powraca potem częścią lądem a częścią morzem do 
Francyi.  Pierwsi Francuzi  mieli przybyć tam 1. kwietnia.  Dla za­
brania wojsk pieiuonckicb zawinęły do Nissy dwie fregaty sar-  
dyńskie.

—  Independdncc lit.h je  zawiera t reść  depeszy okólnikowej 
p. Thouvenel’a odnoszącej się do Belgii, a mianowicie według egzem­
plarza przesłanego p. Pcrsigny,  posłowi francuskiemu w Londynie. 
Dziennik rzeczony zapewnia,  że w piśmie tein upoważniony został  
p. Pcrsigny do wręczenia lordowi John Russell odpisu depeszy, i 
twierdzi ,  że upoważnienia takiego nie dano wszystkim posłom fran­
cuskim, i że niektórym polecono tylko proste odczytanie tej de­
peszy.

—  Treść  depeszy ministra spraw zewnętrznych p. Thouvci»el 
do Pcrsigny,  posła francuskiego w Londynie,  jest  t aka :

„Paryż ,  19. marca 1800.
Panie Hrabio !

Depeszą pod numerem 28 zawiadamiasz mnie hrabio, żeś lor ­
dowi John Russell wręczył  oświadczenie rządu cesarskiego z 13go 
b. m. względem Sabaudyi i Nissy, tudzież że pierwszy sekre ta rz  
państwa Jej Mości Królowej angielskiej zas trzegł  sobie zasiągnąć 
wprzód  zdania rady ministeryalnej,  nim oznajmi nam odpowiedz 
rządu angielskiego. Tymczasem uważam to za rzecz potrzebną za­
stanowić się teraz nad przedmiotem, o którym w dawniejszej ko- 
respondencyi mojej wspomniałem tylko pobieżnie, a w szczególno­
ści nad projektem przytoczonym w dalszcm rozpoznaniu tej sprawy.

Wyszukują rzeczywiście podobieństw , i radziby korzystać 
ztąd przez pobudzenie do nieufności. Lecz czyliż podobieństwa te 
mają jakąkolwiek  zasadę, i czyliż jes t  zresz tą  podobieństwo jakie 
między stanowiskiem noszeni alpejskiem i stosunkami noszemi nad 
Renem? Nic ma w tej mierze żadnej wątpliwości,  że t rakta ty  z r. 
1815 utworzyły u północnych granic naszych taki stan rzeczy,  
k tóry miał pewne podobieństwo i styczność z temi stosunkami, j a ­
kie dziś jeszcze  zachowują się w stronach alpejskich. Królestwo 
Holaudyi utworzono w tej samej dążności,  w jakiej powstało i od­
graniczenie Sardynii .  Równie ja k  Sardynia miała i Holandya w po­
siadaniu swem pozycye obronne, i mogła za ich pomocą otworzyć 
obcym armiom wolny przystęp i wnijście do ziemstw naszych.

Po upływie lat piętnastu zniesiono te urządzenia zupełnie na­
wet za przyłożeniem się samycliżc mocarstw wielkich. Tak  stanęła 
Belgia, a narodowość jej  uznana przez  Europę zasłania odtąd całą 
część granicy naszej,  a która była słusznym powodem obawy i 
t rosk i  dla Franc j i ,  zwłaszcza  że właśnie? była najprzystępniejsza i 
leżała całkiem otworem.

Słowem, cokolwiek tylko t raktaty z roku 1815 miały dla nas 
groźnego w stronie północnej,  to wszystko należy już na mocy kon­
ferencji  londyńskich tylko do wspomnieli historycznych. Po tej 
stronie niepofrzeba już dla nas dalszych jeszcze rękojmii,  a system 
nasz obronny polegający na naszych twierdzach najważniejszych 
zabezpiecza nas zupełnie od takich niebezpieczeństw, jakieby nam 
teraz nie z jednej strony zagrażały,  gdyby Sardynia obok nowego 
rozszerzenia się swego pozostała w posiadaniu ziemstw, które do­
zwoliłyby jej łatwego wtargnięcia w głąb cesarstwa.  Nad Renem 
ustało już niebezpieczeństwo, gdy tymczasem urosło w stronach 
alpejskich.

Skład więc rzeczy na południu, jaki  chcianoby zestawić ze 
stosunkami w stronie północnej, j es t  całkiem inny i odmienny, a 
powody tak ważne, które nas zmuszają do żądania przyłączenia 
Sabaudyi, nie mogą żadną miarą zastosowane być do sytuac j i  co 
do pogranicza wschodniego i północnego Francyi.  Ta  kombinacja 
uzupełni kombinacje przyjętą także i przez Europę i zat rze  ostatni 
ślad sfypuiacyi powziętych widocznie w duchu nieufności i nicprzy- 
jaźni dla nas. Niemcza leż nie znajdzie w tern nie tylko żadnego 
powodu do obawy, lecz nadto otrzyma nową rękojmię wzmocnienia 
i t rwałości  pokoju.

Upraszam pana hrabię o odczytanie tej depeszy lordowi John 
Russell i o wręczenie mu jej odpisu.

Z wyrazem itd. Thonrene./ .“
—  Jak donoszą z Algicryi, podniósł rokosz szeryf Setif. J e ­

nerał  Desmarets poraził  3509 Arabów.
—  Por t  w Nissie ogłoszony być ma portem wolnym Franc j i .  

Handel Nissy uwolniony będzie na przeciąg trzechletni od wsze l­
kiego pudelku patentowego.  —  Deputowany z Fauc.ignj' Renaud, 
który polail bawił w Paryżu,  powrócił  juz  do Sabaudyi. —  Nowy 
holenderski minister spraw zagranicznych p. ran Zuj len van Ryevcld, 
potąd poseł holenderski w Konstantynopolu, przybył  do Paryża.  W e ­
dług doniesień dziennika licho de POi.\e rozkazał  Cesarz,  by po pra­
wym brzegu rzeki Oise, przy dawnym moście w Compiegne, gdzie 
dziewica Orleańska (Jeaniie d’Arc)  dostała się w niewolę angielska 
dnia 23. maja 1430, wzniesiono posąg tej bohaterki  , a to według 
znanego modelu księżniczki Maryi Orleańskiej.

( O d ro cz en ie  iz,b.)
o 31. marca. Izba ukończywszy na wczorajszem 

posiedzeniu dyskusję  nad zlagodzonem prawodawstwem względem . 
koalicji  robotników, odroczyła swoje czjmności na dzień 17. kwietnia.

Szwajcarya.
( D o k u m e n t a  b y p B u n a t y c / n e  *v s p r a w i e  s abai u l / .Uie j .  — Z m  w a n i e  s i ę  o c h o t n i k ó w

genewskich.)
Rada związkowa zdała federacyjnym radom prawodawczym 

w osobneni poselstwie sprawę z stanu kweslyi sabaudzkiej.  Obszerny 
len dokument wyłiiszcza szczegółowo podnoszone w licznych no­
tach dyplomatycznych stosunki Szwajcaryi  do zneutral izowanych 
prowincj i  sabaudzkich i przytacza cala hislnryę sprawy,  która do­
piero w ostatnim swym okresie stała się lak niebezpieczną dla 
Francyi.

W  dodał ku do poselstwa przyłączyła rada związkowa wszy­
stkie dyplomatyczne dokuinenta tudzież oświadczenia i adresy pół- 
nocno-sabaudzkich komitetów, a między inneini także depeszę pana 
Thoir/cnela do francuskiego posła w liernie z d. 26. marca,  która 
jes t  treści następującej :

„Mci Danie. Z doręczonego Ci wczoraj  odpisu znasz nieza­
wodnie notę, którą prezydeut  rady związkowej wydał  do nas jako 
też do innych mocarstw, wzywając ich dyplomatycznego pośredni­
ctwa do poparcia praw,  jakie mniema posiadać słusznie co do o k rę ­
gów Chablais i Faucigny. Nic wdając się w ponowne wywody, I 
których przedłużanie nie wydaje mi się w tej chwili stosowne, 
ograniczam się na nawrotnom oświadczeniu, Zo rząd cesarski  nic 
zamierza zmienić żądnego z prawnych warunków,  na których opiera 
się neutralność szwajcarska,  a nie mogę na poparcie tego wybit­
niejszego złożyć dowodu, j ak  przytaczając tu dosłownie art. 2. za­
wartego pod dniem 24go b. m. w Turynie t raktatu względem od­
stąpienia Sabaudyi i okręgu Nissy do Francyi.  (Następuje dosłowna 
treść pomicnionego artykułu).

Jak  widzisz,  panie, postanowienie to powinno zupełnie zaspo­
koić radę  związkową. Zdaje mi się, Z e  w obec togo szczerego zo­
bowiązania muszą upaść wszelkie obawy. Rząd  szwajcarski  o t rzy­
mał pewność,  Z e  będzie mógł rozt rząsać gwaranc je ,  jakie za wspói- 
iiem porozumieniem Europy uznane będą za stosowno, by przyszłe 
postanowienia co do zneutral izowania jednej  części Sabaudyi u re ­
gulować w ich stosunkach do stałej neutralności szwajcarskiej ,  > 
rada związkowa nie ma się czego obawiać,  by w niepomyślny spo­
sób załatwiła się ta sprawa, której ważność uznaliśmy sami.

Rząd cesarski tuszy zatem, Ze rada związkowa przy łoży sif 
usilnie, aby przynajmniej bezowocną zażegnać agiłacye, tudzież ZC 
skorzysta z zapowiedzianego zgromadzenia związkowego,  aby roż '  
p rószyć  obawy równie nieuzasadnione j a k  i przeciwne naszym przy" 
aźnym sto suukom ze. Szwajearyą.
j Upoważniam pana odczytać te depeszę Jego Iixcel. panu Frc i '  
Herosoće i pozostawić mu odpis.

Przyjm pan itd .  Tlioitvenc/.“
Zaraz  po ogłoszeniu zawar tego między Franc ja  a Sasdyui? j 

pod d. 24go b. in. t raktatu względem odstąpienia Sabaudyi i N iss y  |

/
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Uchwaliła j ak  wiadomo rada związkowa odwołać się do gw aranc j i  
Europy, i poleciła posłom swym zawiadomić o tej uchwale dwory 
Inryóski i paryski.  Szwajcarska  nota w tym przedmiocie doręczona 
w Paryża d. 21. z. m. jest następującej osnowy :

„ P. Kern,  pełnomocny minister szwajcarskiej  federacyi , do 
Jego Fxcel. pana Thouvenela,  ministra spraw zewnętrznych.

Paryż,  d. 28. marca 1860.
Panie ministrze! Poznawszy warunki podpisanego pod d. 24go 

h. ni. w Turynie a ogłoszonego pod d. 28go b. m. w Monitorze 
traktatu,  w którym pod zastrzeżeniem sankcyi izb przyzwala na 
połączenie Sabaudyi i okręgu Nissy z Francyą,  ubolewa rząd fede­
racyi szwajcarskiej ,  że widzi się zmuszonym nowe przedsięwziąć 
kroki,  aby ubezpieczyć neutralność szwajcarską.

Pomieniony t rak ta t  zamierza widocznie do tego, by wszystkie 
prowinc je sabaudzkie przyłączyć do Fr an c j i ,  a zatem i te, które 
wpadają w neutralność helwcckiej federacyi. Lecz dzisiejszy stan 
rzeczy,  ustalony postanowieniami t rakta tów z r. 1815, nie może i 
nic powinien uledz zmianie, j ak  1 j lk o  za poprzedniem przyzwole­
niem europejskich mocarstw i Szwajcaryi ,  która w tej sprawie 
szczególny musi brać udział.

I tząd cesarski nie może zapoznawać,  że gdzie cłiodzi o prawa 
i widoki tego rodzaju jak  w niniejszej sprawie,  odstąpienie neutral­
nego terytoryum ze strony jednego państwa na rzecz drugiego oka­
zuje się już istotną zmianą, która narusza zasadę pomienionych sto­
sunków, tudzież że wcielenie zagwarantowanego na korzyść neu­
tralności innego kraju terytoryum zupełnie inny ma charakte r niż 
wcielenie prowincj i  państw, które nie stoją pod temi wyjątków cmi 
stosunkami. Wszelkie przeprowadzenie powyższego t rakta tu,  o ile 
odnosi sic do zneutralizowanych prowincj i ,  będzie rząd mój poczy­
tywał za przeciwne stj  pulacyom, które noszą charakter  in t e rn a - 
eyonalny.

Rada związkowa widzi się zatem zniewolona podnieść pro­
test  przeciw wszelkim krokom do przeprowadzenia tego traktatu,
0 ile odnosić się będą do zneutralizowanych prowinc ji .  Domaga­
jąc się utrzymania dzisiejszego stanu, protestuje szczególniej p rze­
ciw' wszelkiemu głosowaniu względem wcielenia, przeciw wszel­
kiemu wmjskowemu lub w drodze cywilnej dokonanemu zajęciu, po­
kąd nie nastąpi porozumienie z gwarancyjnemi mocarstwami i 
Szwajcaryą.

Rada związkowa zażąda,  by zebrali  się reprezentanci  tych 
mocarstw, co zagwarantowały Szwajcaryi  neutralność tych trzech 
prowinc ji ,  a reprezentując najwięcej W' tym względzie dotknięty 
kraj  zastrzega sobie wediug uznanych już zasad europejskiego 
prawa narodów, stanąć w tern zebraniu w obronie praw i widoków! 
Szwajcaryi.

Rada związkowa tuszy, że rząd cesarski uzna słuszność ni­
niejszych przedstawień,  że w arl.  2 t rak ta tu  z dnia 24go marca 
zobowiązała się F r a n c j a  sama, porozumieć się w tym względzie 
tak z mocarstwami reprezentowanemi na wiedeńskim kongresie,  jako 
też z bclweeką fe d e ra ey ą ! Jest lo zatem naturalnem i niezbednem 
następstwem tych stypulacyi, bv zaniechać wszelkich kroków do 
przeprowadzenia  tego Iraktatu,  o ile odnosi się do prowinc j i  zneu­
tral izowanych.  pokąd nic przyjdzie do porozumienia.

W  tej nadziei i w pełnem zaufaniu w uczucia sprawiedliwości 
cesarskiego rządu ma zaszczyt  niżej podpisany prosić Waszą  Fxce- 
lencyą, byś raczył  przyjąć zapewnienia najgłębszego poważania.

Pełnomocny minister szwajcarskiej  federacyi. K ern .“
Przywodzcą wiadomej ruchawki szwajcarskiej  dla obsadzenia 

neutralizowanych ziemstw sabaudzkich był  niejaki John Per r ie r ,  
fabrykant  wyrobów galanteryjnych,  rodem Francuz.  Dawniej p rze­
bywał kilka lat w Rosyi, gdzie t rudni ł  się jubilerstwem, później 
uzyskał  prawo obywatelstwa w Genewie, i był  członkiem wielkiej 
rady,  tudzież zwykłym prezydentem zgromadzeń ludu. Zaraz  po 
otrzymanej wiadomości o odpłynięciu statku „Aiglc“ (, udał  się puł­
kownik Zieglcr  ze sztabem (miał  być przy tern jak  słychać także
1 jenera ł  Dufour) w mundurze federacyjnym do koszar,  i przywie­
dli milicyi w pamięć jej  obowiązki. Wysłano też niezwłocznie j e ­
dną kompanię strzelców paropływem ,,DranseC£ do Tlionon, a drugą 
zabrano na paropływ „Guillamne Tel łC! i pozostawiono w odstawę 
na ten wypadek,  gdyby pierwsza wyprawa okazała się być niedo­
stateczną.  Paropływ „Dranse“ doścignąwszy statek „Aigle",  ude­
rzy ł  nań i zabrał  około 20 uczestników’ ruchawki w niewolę. 
W  Genewie wjrglądały niezliczone tłumy powrotu tej pogoni. Po­
cząwszy od miejsca wy I ł o w a n i  a aż do ratusza musiano powziąć 
Wszelkie środki os trożności;  milieya wystąpiła w znacznej sile i 
z pospiechem uprowadziła ochotników w miejsce bezpieczne. Pe r ­
r ie r chciał przemówią do ludu, lecz mu w tern przeszkodzono.  
Wprzód  nieco zwołano zgromadzenie ludu do sali wyborów, gdzie 
po oslrcm przemówieniu się parlyi zachowawczej  powzięto jedno­
myślnie uchwałę,  by ten czyn nierozważny,  a nawet szalony s t a ­
nowczo potępić. Uwięzionych przesłuchywano sądownie przez całą 
noc, a rada państwa ogłosiła się za nieustającą. Zdaje się, że t r u ­
nek był  niepospolitym i jednym z głównych bodźców do tej ruchawki.

( W j b o r y  do  p a r la m e n tu .  — P o w r ó t  za łog i  sardyifckfcj » Nis sy .  — W o js k a  to skańsk ie  
P ie m o n c ie .  — U c z ta  k o m is a rz o m  a u s t r y a c k im .  — S k ła d  w o jska  w ło s k ieg o .  — Z a ­

o p a t r z e n ie  Ankony  i g ra n ic  p a p ie sk ic h . )

T u r y n , 1. kwietnia. Powszechnie sądzą, ze sesya par la­
mentu będzie bardzo krótka,  i że rząd  będzie miał za sobą więk­
szość,  która zniweczy wszelkie zabiegi opozycji .

Co do deputowanych,  wybranych w Sabaudyi,  piszą dzienni­
kowi P atrie  z Chambery:  „Wybory  do parlamentu sabaudzkiego 
dostarczyły 16 deputowanych przychylnych anexacyi, a 3 tylko 
przeciwnych.  Ci deputowani powrócą zaraz po głosowaniu nad 
sprawą sabaudzką do kraju.  Organizacja przyłączonych prowincyi 
skończy się wkrótce,  poczem t rzy  nowe departamentn wybiera de­
putowanych do paryskiego ciała prawodawczego.

-— Dnia 31. marca przybyła do Genuy okreteiri „Malfatanó“ 
załoga sardyńska z Nissy, i pewna część urzędników tamtejszych. 
Dnia 1. kwietnia odbyły wojska toskańskie w pochodzie swym z Li-  
wurny do nowych swych stncyi wojskowych —  dniówkę w Genuy, 
gdzie ludność przyjęła je z wielką radością. -—• Ustąpienie wojsk 
francuskich z Lombardyi odbywa się z wszelkim pospiechem, i za­
pewne ukończy się już w pierwszej połowie przyszłego miesiąca.—  
W  Medyolanie wyprawili  dnia 27. marca komisarze snrdyńscy mia­
nowani do rozkładu długów publicznych ucztę komisarzom aus trya­
ckim, poczem cała komisya mieszana udała się na przedstawienie 
w tea t rze  Scala.

— Armia włoska będzie się składać na przyszłość z pięciu 
korpusów', każdy o 35.000  żołnierza.  Pierwszym korpusem będzie 
dowodzić de Sonaz, drugim Lamarmora,  trzecim Durando, czwar­
tym Cialdini, a piątym Morozo della Roeca. Do każdego korpusu 
będzie wcielona jedna dywizya „Włoch  ś rodkowych.“

T w r y i s i i  telegrafują 2. kwietnia w wieczór: „Stosownie 
do zaslrzeżenia w' proklamacyi Króla do mieszkańców Sabaudyi i 
okręgu Nissy, ogłasza G azzelta  ufficiale  rozporządzenie,  które mia­
nuje urzędników rodem z prowincyi Sabaudyi i Nissy, w zawodzie 
a d n i i n i s t r  a c yj n y m. “

TJL n a d g r a u i c y  W ł o s k i e j ,  28. marca.  Aukonę uzbrajają 
na rozkaz  rzymskiego rządu z wszelkim pospiechem i zaopatrują 
w' prowiant.  Już nadeszło 180.000 racyi furażu, 10.000 cetnarów' 
słomy tudzież wielka masa mąki i zboża. Roboty fortyfikacyjne, 
rozpoczę te  przez Aust ryaków są już na ukończcie,  i przeznaczono 
na nie znaczną sumę. Co dzień przybywają tu w małych oddzia­
łach rekruci ,  i odchodzą w głąb kraju.  Inżynierowie rekognoskują 
granicę ku prowineyom nowopiemonekim, ażeby wznieść jak  naj­
więcej fortyfikacji .

Niemce.
(W ia d o m o ś c i  b ie ż ą c e .  — S p r a w a  k o n k o r d a tu  w  b a d eń s k im . )

—  Z rozmaitych zaprzeczeń dziennikarskich okazuje się, że 
w Berlinie krążyły rozmaite pogłoski o nastąpić mającej zmianie 
w ministcryuin spraw zewnętrznych.

M a i T s r i t h e .  1. kwietnia. Przyjęty w drugiej izbie więk­
szością głosów wniosek w sprawie konkordatu jest w głównej t r e ­
ści następujący:

„Po ścisłej rozw'adze powzięła izba druga przekonanie,  że 
zawar ty bez przyzwolenia stanów' t raktat  ze stolicą apostolską nie- 
zdoła uregulować stosunku katolickiej W'ładzy kościelnej w państwie, 
lecz potrzebne jest  do tego porozumienie się ze stanami. Zatem •— 
jakkolwiek izba wielce pragnie,  ażeby prawa władzy kościelnej
oznaczone być mogły podług zasad woiności i samodzielności ko­
ścioła katolickiego, o ile to zgadza się z dobrem państwa —  nie 
może ona t rak ta tu zawartego bez przyzwolenia stanów uznać obo­
wiązującym rząd  i kraj  wielkoksiążęcy, i przedkłada na mocy §. 67  
ustawy konstytucyjnej Waszej  królewicz.  Mości nnjuniżeńszą prośbę,  
ażebyś Wasza  królewicz.  Mość raczył  najłaskawiej znieść rozpo­
rządzenie z 5. grudnia r.  z., w którem zawarta jest  buła papieska 
i przyłączony do niej t rakta t  ze stolicą apostolską z 28. czerwca 
roku  zesz łego.“

Rosya i Królestwo Polskie.
( U k a z  w z g lę d e m  n a b y w a n ia  s z l a c h e c t w a .  — K a u k a s k ie  ś w ię to  n o r m a ln e . )

l * e t e r s ' J S E r g , 28. marca.  G azeta .senacka  za b i e r a  w r o ­
syjskim i polskim języku ukaz cesarski,  ogłoszony juz w przesz łym 
roku  wydanem rozporządzeniem, na mocy którego postauowienia 
wzgdędem nabycia szlachectwa \\’t Ilosyi rozciągają się także aa 
Królestwo Polskie. Przepisy te są wiadome, gdyż szlachectwo na­
bywa się pewnym stopniem w’ służbie cywilnej lub v.’ojskcw7ej.

•—■ Cesarz rozkazał  zaliczyć do rzędu uroczystości  i obcho­
dzić w całym Kaukazie dzień 7. września,  w którym skończyła
się pięćdziesięcioletnia walka podbiciem wschodniego Kaukazu.

Księstwa Naddnnąjskie.
(D on ies ien ia  z  S e rb i i . )

I S e I g ’l ’a d ,  25go marca.  Dzisiaj po południu, j a k  donosi
Tem ettw . Ż tg . kazał  książę Miłosz przywołać do siebie księcia 
Michała, senatorów, metropolitę i członków dcputacyi przeznaczo­
nej do Konstantynopola i odczytał  im instrukeye i petycyę,  które mają 
doręczyć wysokiej Porcie. Główne punkta p e t y c j i ,  są:  uznanie
prawa sukcesyi, wydalenie przybywających w Serbii  Tu rków w e ­
dług przepisu firmanów z roku  1830 i 1833,  całkowite,,  prze is to­
czenie ustawu z roku 1838.  Książe przyjął  dymisye Filipowicza 
ministra sprawiedliwości,  tudzież dymisyą Maticza ministra wyznań 
religijnych i oświecenia,

Turcya.
(B u d ż e t .  — P o d a te k  od  dom ów .

Jo u rn a l de Constantinop1e donosi pod d. 29. m a r c a : że 
finansowa komisya zajmująca się wypracowaniem rocznego budżetu
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ukończyła swoje czynności. Budżet ma b j ć  przedmiotem osobnej 
publikacji .

—  Rozłożony na nieszkania  i sklepy, nadzwyczajny podatek, 
k l ór egodochód przeznaczony jest  na umorzenie obiegających w Kon­
stantynopolu kaiuiów, wpływa bardzo regularnie do kasy publicznej, 
a tak wkrótce  zniknie reszta papierowych pieniędzy lej kategoryi. 
Beszliki zaś pozostaną jeszcze w obiegu. —  Ludność prowincj i  
Karput  dostarczyła rządowi bezpłatnie drzew potrzebnych do p ro ­
wadzenia drutu telegraficznego.

Doniesienia z ostatniej poczty.
T r j e s t ,  6. kwietnia. Tutejsza gmina miejska postanowiła 

subskrybować na nową pożyczkę 300.000 zł. wr. a.
l * a r y ż . 5. kwietnia. Depesza lelegralicza z Madrytu do­

nosi: „Włościanie w Yinaroz pojmali j enerała Karlistów Klio , i 
jego sekretarza.  Ortegę i towarzyszów jego dosięga juz pogoń.“

l * a r j ż ,  6. kwietnia. Telegram z Madrytu donosi:  Podług 
depeszy komendanta wojskowego z Alcaniz pojmało dziś wojsko, 
wysłane w pogoń w Kalandzie 5 osób, między którcmi ma się znaj­
dować także jenera ł  Orlega.

T u r y  n  , 2. kwietnia.  Dekre t  król.  rozporządza ,  że wszystkie 
nadchodzące z zewnątrz rozporządzenia kościelne podlegają w pro- 
wincyach emiliańskich królewskiemu „excqualur.“ —  Lubonis mia­
nowany jest  zastępcą gubernatora,  a Girard zastępcą wiceguberna- 
tora Nissy. Zastępcami gubernatorów’ w Chambt-ry i Anccy miano­
wał Król  Diipasquićra i Lachenala.

T j i r y n , 3. kwietnia. Wczora j  było miasto wspaniale oświe­
tlone. —  Francya sprzedała rządowi sardyńskiemu znaczną liczbę 
karabinów, i zapasy amunicyi. —  Z Nissy emigrowało już  kilku 
familii.-— Eskadra sardyńska ma odpłynąć wkrótce na morze adrya- 
tyckie. —  Przy  otworzeniu parlamentu niebyli obecni p os ło w ie : 
Prus,  Rosyi, Neapolu i Belgii. —  Ministeryum nakazało wzmocnić 
ile możności fortyfikacje w’ Pizzigetone,  Bocca d’Anso i Piacency.—  
Kunzulowi sardyńskiemu w Chitaveccliii  odjęto „excquatur.C!

T u r y n  , 4. kwietnia- G azz. uf/i. de 11 egu u ogłasza traktat  
zawar ty miedzy Sardynią i Belgią ku ochronie własności literackiej 
i artystycznej .  —  Jak  donosi O jmńone. przyjęły główne mocarstwa 
projekt  Francyi ,  ażeby ' zebrała się konfereneya dla uregulowania 
kwestyi neutralności Szwajcarskiej.

G e n u a ,  3. kwietnia.  Garybaldi przejeżdżał  tedy zeszłej 
nocy do Turynu i oświadczył,  że fałszywą jest  ostatnia prokiama- 
eya, ogłoszona w dziennikach lombardzkich.  —  Tutejsza rada gminna 
postanowiła nadać Garybaldemu prawo obywatelstwa w Genuy.

F l o r e n c j a , 1. kwietnia.  Mianowani już są dyrektorowie 
rozmaitych władz administracyjnych ; w oddziale finansów —  pro­
fesor C a r e g a ; sprawiedliwości — jeneralny prokura tor  Isolandi; nauk 
publicznych —  radca państwa Tabarrini  ; spraw duchownych —  
adwokat  Nelli. Sprawy wewnętrzne  pozostają połączone z funkc ją  
jeneralnego gubernatora.

W  F a l e r u i i c  rzucili się powstańcy na wojska królewskie;  
lecz odparto ich walecznie z okr zykie m: „Niech żyje Kró l !“ Miaslo 
spokojne.

K e r n a ,  4. kwietnia. Zgromadzenie federacyjne przyjęło 
wnioski obudwu komisj i  swoich względem nadania radzie federa­
cyjnej pełnomocnictwa do działania w sprawie sabaudzkiej,  ł tada 
narodowa potwierdziła te wnioski 106 głosami przeciw 3, a rada 
stanowa jednogłośnie. —  Rada federacyjna ma dla sprawy sabaudz­
kiej mianować osobnego posła do Londynu.  •— Rząd pruski miał 
przys łać  radzie federacyjnej notę, w której książę Rejent przyrzeka 
Szwnjcaryi  j ak  najsilniejszą pomoc rządu pruskiego.

K a s s e S , 4. kwietnia.  Sejm zamknięto dziś z zastrzeżeniem 
późniejszego pożegnania.

i Y B a d r y t ,  4. kwietnia.  Podług depeszy burmistrza z To r-  
tozy umknęli razem z jenerałem Ortegą,  hrabia Montcmolin, jego 
bra t  Ferdynand i j enera ł  karl istowski lilio. Lwicdzeni  oficerowie i 
żołnierze stawili się w Tortozie.  Wiadomości  z prowincyi,  oso- 

Katalonii. są pomyślne.

K o n s t a n t y n o p o l , 31. marca. Sulejman Basza mianowany 
jest  członkiem rady tanzymatu. —  Włoskie zgromadzenie narodowe 
przyzwoli ło na pożyczkę zaproponowaną od rządu. —  Por ta posta­
nowiła zaprowadzić w Pireju służbę pocztową. — ■ Angielski konzul 
w Adalii jest stanowczo usunięty.

Wiadomości handlowe.
(Tarą? O lomun eck i  na  w o ły . )

O ł o i n i i n B e c ,  28. marca.  Na dzisiejszym targu było wszy­
stkiego tylko 26 wofów z Galicji  a 14 z Węgier ,  razem 40 sztuk, 
z których jednak 2 pozostało niesprzedanych. Ceny podniosły się 
w porównaniu z przeszłym tygodniem i cetnnr mięsa wypadał  na 
22zł .47c.  Za najlepszą parę wołów, wagi 1040 U  mięsa i 200 
łoju płacono 300zł . ,  za najpośledniejszą parę wagi 540 H  mięsa i 
20 ST łoju 130zł. w. a. Cena przeciętna z 30 sprzedaży wypadła 
na 180zf.  w. a. za 755 mięsa i 100 H  łoju.

bliwie z Aragonii  i

Przyjechali do Lw owa .
D n i a  7 .  k w i e t n i a .

H o te l  r o s y j s k i :  P P .  M a ń k o w s k i  W  c l a w ,  z  K r a k o w a .  —  S z e l i s k i  K a l a ­
s a n t y ,  z N o w o s i ó ł e k .  —  L i p k ó w  s k i  B e n e d y k t ,  z  K r a k o w a .

H o te l  L a n g a :  B u b e n i e z e k  D a n ie l ,  c .  lc. p o r u c z n i k ,  z e  S t r y j a .
D n ia  8  k w i e t n i a .

[ Io te !  r o s y j s k i :  P P .  P r . i w e c k i  E u s t a c h ,  z  B r z o ż n n .
H o t e l  L a n g a :  W i i  k l e r .  e. k p o d p u ł k o w n i k ,  z G r ó d k a ,
l l o t e l  K r y n i c k i e g o  : Ł u c k i  J ó z e f ,  z S a r n  —  D o b s e h  R u d o l f ,  c .  k .  p o d ­

p o r u c z n i k ,  z  P e s z t u .
Do d o m u  z a j e z d n e g o  n r .  17 fj- ^ : D o l i c z . ń s k i  M a r c e l i ,  z M i l a ty n a  — D a u -  

s o h a  K o r n e l ,  z e  S a n o k a .

Wyjechali ze Lwowa.
D n i a  7 .  k w i e t n i a

E l ’ . M a d e j s k i  M a r . ,  a d  w .  k r a j  , do P r z e m y ś l a .  —  t i r .  S t a d n i c k i  I g n a c y ,  
do  K r a k o w a .

D n ia  8 .  k w i e t n i a .

P .  U l iy s z  O k t a w ,  do  R o s y i .

Spostrzeżenia meteorologiczne w e Lwowie.  
D nia 6. kw ietnia .
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t i k t i i c h  AIex. b r .  F r e d r ą .

T elegrafow an y w ie d e e sk  kurs papierów  i w ek sli.
D n ia  7 .  k w i e t n i a

Z p o ż y c z k i  n a r o d o .  po  5 %  z a  100 z ł r .  7 0  5 0  M e t a l i k i  po 5 "/a  z a  1 00  z ł .  
0 8  7 0 ;  po 7 a  1 0 0  z l .  — . — ; po  4 %  z a  100  z l .  — . O b l i g a c y e  i n -
d e m i l i  z a  c y j n  u :  N i ż s z e j  A u s t r y i  po 5 %  z a  100  z l .  — ; W ę g i e r  —  ; 
G a l i c y i  — . — ; B u k o w i n y  — . — ; A k o y e  B a n k u  n a r o d o w e g o  s z t u k a  8 7 1  — ; 
i n s t y t u t u  k r e d y t o w e g o  d la  h a n d l u  i p r z e m y s ł u  1 8 9  — ; n i ż s z o - a u s t r .  t o w a r z y ­
s t w a  e s k o m t o w e g o  — . —

Ł K t y  z a s t a w a ć .  G a l i e ,  i n s t y t .  k r e d .  po  z a  1 0 0  z ł .  — . — 
W e x l o w } ' .  A u g s b u r g  z a  100 z t .  p o ł m l n .  n i c m i e c k .  w a l u t y  113 .  — . —

L i p s k  z a  100  t a l a r ó w  — .— . L o n d y n  z a  10  f u n t ó w  s z t e r l .  1 3 1 .7 5 -  M e d y o la n
z a  100 z ł .  w’a l u t y  a u s t r y a e k  — . — . P a r y ż  z a  1 00  f r .  — .

t i u r s  y . l o t a .  D u k a t y  c e s .  m e n n i c z e  6 . 2 5 ,  d u k a t y  c e s .  p e ł n e j  w a g i
— . — , k o r o n y  — .— , p ó t k o r o n y  — . — .

K R O N I K A .
( S t a t y s t y k a  p o c z t y  a u s t r y a c k i e j  )  W e d ł u g  n a j n o w s z e j  s t a t y s t y k i  z a w a r ­

t e j  w  d z i e n n i k u  n P o s t - A m t s l i I a t t u p r z e s ł a n o  w  c z w a r t y m  k w a r t a l e  1 8 5 9 :  I )  

3 2 , 0 5 4 . 2 5 6  l i s t ó w ;  2 )  3 , 6 6 5 . 8 1 8  p o s y ł e k  p a k o w a n y c h  b e z  d e k l a r o w a n e j  w a r ­

t o ś c i ;  3 ) 2 , 0 3 8 . 3 6 1  l i s t ó w  i p a k i e t ó w  z  d e k l a r o w a n ą  w a r t o ś c i ą  2 8 6 , 4 7 5 . 6 0 5  t a l a r ó w ;  
4 )  2 7 2 . 3 8 9  l i s t ó w  i p a k i e t ó w  z  z a l i c z k a m i  p o c z f o w e m i  i s u m a r y c z n ą  k w o t ą  6 2 2 . 6 2 2  
t a l a r ó w ;  5 )  3 4 7 . 6 4 8  l i s t ó w  z  g o t ó w k ą  w  k w o c i e  1 , 8 3 2 . 0 6 9  t a l a r ó w ,  z  k t ó r y c h  

1 6 . 5 0 2  t a l a r ó w  j a k o  n a l e ż y t o ś ć  w p ł y n ę ł y  do  p r u s k i e j  k a s y  p o c z t o w e j .  P r z y c h ó d  
p o r t o r y i  w y n o s i ł  2 , 1 1 7 . 8 9 0  t a l a r ó w .  P o c z t ą  o d j e c h a ł o  7 2 8  9 4 6  o s ó b ,  z a  co 
4 7 4 . 9 1 8  t a l a r ó w  w p ł y n ę ł o  do  k a s y  p o c z t o w e j .  L i c z b a  p r z e s i a n y c h  n u m e r ó w  
g a z e t y  w ł ą c z n i e  z e  z b i o r e m  u s t a w  i d z i e n n i k a m i  u r z ę d o w e i n i  w y n o s i ł a  1 4 , 8 6 1 . 1 1 9 ,  

m i ę d z y  te rn i  1 3 , 6 4 4 . 8 4 2  p r u s k i c h ,  M a r k ó w  l i s t o w y c h  s p o t r z e b o w a n o  8 , 8 8 4 . 4 5 9 ,  
a  k o p e r t  l i s t o w y c h  2 , 3 8 4 . 9 5 1  s z t u k ,  z a  co  w p ł y n ę ł o  do  k a s y  p o c z t o w e j  3 2 6 . 3 0 2  
t u d z i e ż  1 5 9  5 6 8 ,  w  o g ó le  w i ę c  4 8 5 . 8 7 0  t a l a r ó w .

( T r z ę s i e n i e  z i e m i . )  D n i a  8 .  m a r c a  o g o d z i n i e  2 g i e j  2 5  m in u t  po  p o ł u d n i u  

d o z n a n o  w  o k o l ic y  N e s p e s z  ( w  K r o a c y i )  t r z ę s i e n i a  z i e m i  z  h u k i e m  o g r o m n y m .

K i e r u n e k  t e g o  t r z ę s i e n i a  z i e m i  b y ł  z  p ó ł n o c y  n a  p o ł u d n i e ; p i e r w s z e  w s t r z ą -  

ś n i e n i e  t r w a ł o  2  s e k u n d y ,  a  d r o g i e  n a s t ą p i ł o  po  p r z e r w i e  1 m i n u t y .  D n i a  2 7 .  
m a r c a  o g o d z i n i e  l s z e j  15  m i n u t  p o  p o ł u d n i u  d o z n a n o  po  b u r z y  p o p r z e d n i c z e j  

w  le j  s a m e j  o k o l i c y  p o w t ó r n e g o  t r z ę s i e n i a  z i e m i  w  k i e r u n k u  z  p ó ł n o c y  k u  p o ­

ł u d n i o w i  t a k ż e  z  m o c n y m  h u k i e m ,  l e c z  z  w i ę k s z e m  j e s z c z e  n i ż  p i e r w s z ą  r a z ą  
w s t r z ą ś n i e n i e m ,  k t ó r e  t r w a ł o  p r z e z  3 s e k u n d y .

( R o z b i t e  o k r ę t a . )  D o n o s z ą  n i e d a w n o  w  K r o n i c e  o r o z b i c i u  o k r ę t u  „ I l u n -  

g a r i a n “  p r z y t o c z y l i ś m y  s z e r e g  i n n y c h  p a r o p l y w ó w ,  k t ó r e  w  ż e g l u d z e  m i ę d z y  E u ­
r o p ą  a  A m e r y k ą  ( e m u  s a m e m u  d a w n i e j  u l e g ł y  l o s o w i .  P o z o s t a j e  n a m  t e r a z  u z u ­
p e ł n i ć  p o d a n ą  p o p r z e d n i o  w i a d o m o ś ć  k i l k ą  o g ó ln e m i  d a t a m i .  O d  r .  184 1  r c z -  

b i l o  s i ę  w  ż e g l u d z e  m i ę d z y  E u r o p ą  a  p ó ł n o c n ą  A m e r y k ą  w  o g ó l e  d w a d z i e ś c i a  

p a r e p l y w ó w ’, a  m i a n o w i c i e  10  a m e r y k a ń s k i c h ,  8  a n g i e l s k i c h ,  1 n i e m i e c k i  i  j e d e n  

f r a n c u s k i .  R o z b i c i a  te  p r z y p r a w i ł y  r a z e m  2 7 7 7  l u d z i  o ś m i e r ć ,  w a r t o ś ć  z a ś  
z a t o p i o n y c h  ł a d u n k ó w  i o k r ę t ó w  w y n o s i ł a  w  o g ó le  2 2 , 3 0 0 . 0 0 0  d o l a r ó w .

Główny Redaktor IfM. Ś Z f z e n i u t m Z  k. galic. d rukarn i rządow ej.


